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Nowy pasterz djecez ii śląskiej
K s .  f i  s k u p  S r a n i s ł & w  A d a m s k i .

„Osservatore  Romano" z 3 br.i. ogła­
sza nominację ks. prała ta  Adamskiego 
z Poznania na biskupa diecezji śląskiej 
w  Katowicach.

Nowomianowany biskup śląski ks. 
Stanisław Adamski urodził się 12 
kwietnia 1875 r. w  Zielonej Górce w 
pow. szamotulskim. Seminarjum du­
chowne ukończył w  Poznaniu, poczem 
został wikariuszem w  Gnieźnie, gdzie 
rozwinął szeroką akcję społeczną, 
zwłaszcza w dziedzinie spółdzielczości. 
Jego wybitne zdolności na  tern polu, 
wkrótce zwróciły na młodego księdza 
uwagę. Przeniesiono go też do Pozna­
nia, gdzie został najbliższym współpra­
cownikiem śp. ks. W awrzyniaka.

Równocześnie w Poznaniu kst Adam­
ski rozwinął energiczną działalność w, 
katolickim ruchu robotniczym, jako 
generalny sekretarz katolickiego Z w. 
robotników polskich. W  tym czasie o- 
trzymuje on godność kanonika kapi­
tuły kolegiaty farnej, następnie kanoni­
ka poznańskiej kapituły archikatedral- 
nej, której w końcu został prepozytem. 
Za spraw ę polską ks. Adamski walczy! 
mężnie, za co dwukrotnie był karany

przez Niemców grzywnami. Był on też 
redaktorem „Ruchu chrześciańsku-spo- 
łecznego*^ „Robotnika**, organu Związ­
ku katol. robotników polskich i „Gazety 
dla kobiet**, wydawanej przez Związek 
kobiet pracujących, którego prezesem 
jest do dnia dzisiejszego. P o  śmierci ks. 
patrona W aw rzyniaka  stał się on jego 
zastępcą w  spółdzielniach zarobkowych 
i gospodarczych. Ze stanowiska tego 
ustąpi! przed dwom a laty, przyczem za 
wybitne na tern polu zasługi m ianowa­
no go honorowym patronem.

Ks. biskup Adamski jest autorem

szeregu prac w  zakresie pracy spół­
dzielczej. Brał on również żyw y  udział 
w  życiu politycznem i był posłem na 
Sejm ustawodawczy. Po wyrzuceniu z 
Poznańskiego Niemców został komisa­
rzem naczelnej Rady ludowej, a na­
stępnie posłem na Sejm ustaw odaw czy, 
a następnie senatorem w  drugim seimie. 
Otrzym ał on również godność profe­
sora honorowego uniwersytetu  poznań­

sk iego , jak również był kuratorem  Ban­
ku Związku Spółek Zarobkowych. 
Ostatnio zasłynął on jako złotousty 
kaznodzieja katedralny.

Ą now@ wybory.
Ostatni w yw iad marsz. Piłsudskie­

g o  nakazyw ał spodziewać się stanow­
czych kroków rządu wobec Sejmu. 
Powszechnie też liczono się z rozwią­
zaniem sejmu ^senatu. Niewiadomem 
było jedynie co si'ę stanie po rozw ią­
zaniu sejmu, Ś  'mianowicie czy zostaną 
rozpisane nowe wybory, czy też zosta- 
nje^nadaną nowa konstytucja w  dro­
dze dekretu.

Obecnie sytuacja wyjaśniła się 
przynajmniej do pewnego stopnia. W  
dniu 29 sierpnia wieczorem został bo­
wiem -rozwiązany sejm i senat, a  ró­
w nocześnie  zostały rozpisane nowe 
w ybory  do sejmu na dzień 16 listopa­
da, a do senatu na 23 listopada.

W  orędziu P. Prezydenta  Rzpltej 
znajdujemy również przyczyny rozwią­
zania izb ustawodawczych. O przy-

W  n?edzieię, dnia 7. w rześnia odbędzie się  
wTMikołowie w Hotelu Polskim  o godz. II.30R o d a c y

wiec mats ?e s tacy jny
w związku z prcw okacją Treyircnusa. W szyscy obywatele™ którym  dobro 
R zeczypospolitej leży na sercu winni zjawić się jaknajliczniej. '

Związek Obrony Kresów Zachodnich
w Mikołowie.
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Gdyby to istotnie doszło do skutku, Narodowego, listę centrolewu, i listy
to hOz a ist w yborczych przy wybo- ( mniejszości narodowych, 
rach uległaby poważnemu zmniejsze­
niu. Mielibyśmy bowiem następujące 1 0 zamiarów wyborczych Bez- 
główne listy: Listę kandydatów Bez- partyjnego Bloku brak jakichkolwiek
partyjnego Bloku, listę Stronnictwa pewnych wiadomości.

Bilans szantażu nLmieck ego.

czynach tych mówi następujący ustęp 
orędzia P. P rezydenta:

„Po dojrzałym namyśle stwierdzam, 
iż najważniejszą rzeczą do pracy 
wszystkich obywateli Polski jest na­
praw a zasadniczych p raw  rządzących 
Rzeczypospolitą, gdyż stanowią one 
podstawę dla wszystkich praw istnie­
jących w  Państwie. Naprawa jest ko­
nieczna, gdyż niestety dotąd uniknąć 
nie można chaosu prawnego, istnieją­
cego, w  Rzeczypospolitej-

Gdy przekonałem się, że napraw y 
tej pomimo moich usiłowań dokonać 
nie potrafię.zapomocą istniejącego obe-1 
cni'!' Sejmu Rzeczypospolitej, zdecydo­
wałem się rozwiązać istniejący Sejm 
i Senat".

Rozwiązanie sejmu i senatu zostało 
przyjętem z zadowoleniem przez w szy­
stkie odłamy opinji publicznej, gdyż w 
rfęn sposób beznadziejna walka pomię­
dzy rządem i sejmem została zakoń­
czoną na terenie parlamentarnym. W al­
ka ta toczyć się będzie oczywiście da­
lej, ale już na innym terenie, a miano­
wicie na terenie wyborów.

Rozwiązanie sejmu i senatu w yja­
śniło sytuację polityczną tylko do pe­
wnego stopnia, gdyż według głosów 
p rasy  prorządowęj należy,- się spodzie­
w ać dalszych posunięć politycznych 
rządu. Niewiadomo tylko jakie to mają 
być te nowe posunięcia, a więc czy za­
wieszenie konstytucji i ogłoszenie no­
wej, czy też tylko zmiana ordynacji 
wyborczej lub ogłoszenie nowego de­
kretu prasowego, czy wreszcie jakieś 
inne niespodzianki Zagadkę tę powin­
ny wyjaśnić najbliższe dni.

Pomijając nowe w ybory , które od­
będą się w  terminie przysDieszonym 
o 25 dni, to rozwiązanie sejmu może 
mieć bardzo doniosłe znaczenie dla ży ­
cia społeczno-gospodarczego. Artykuł 
44 konstytucji nadaje bowiem P. P re ­
zydentowi Rzpltej praw o wydawania 
dekretów  z mocą ustaw y w  czasie gdy 
sejm i senat są rozwiązane. Jakkol­
wiek prawo to jest ograniczone szerzc- 
giem wyjątków, to jednak pozwala na 
ustaw owe uregulowanie szeregu pil­
nych spraw, które nie mogły być załat­
wione przez sejm wskutek jego walki 
z rządem. S praw  takich nanewno 
znajdzie się sporo, a ich ustaw owe roz­
wiązanie będzie napewno przyjętem z 
zadowoleniem przez ogół zaintereso­
w anych  obywateli.

S tronnictwa polityczne tymczasem 
szykują się do w vhorów. W edług do­
tychczasowych wiadomości stronnic­
tw a  centrolewu mają wystąpić z jedną 
wspólną listą kandydatów do w ybo­
rów.

Bilans skutków mów Treyuanu- 
sa wykazuje coraz wyraźniej ich nega­
tyw ny na terenie zagranicy rezultat. 
Okazuje się, że m ow y te były  waściwie 
kompromitacją dla polityki niemieckiej, 
odkrywając przedwcześnie rzeczyw i­
ste jej cele*' Nic też dziwnego, że sam 
Treviram us zaczął się powoli wycofy­
wać i ostatecznie zwinął swoją chorą­
giewkę szturmową, zapowiadając nato­
miast prźeciwko Polsce akcję innego 
typu, którą porównaćby można do ?y- 
stCmatydzneigo oblężenia.

W szystko  to, co Treyirahus mówi, 
pozostaje w ścisłym związku z obecny­
mi wyborami niemigekiemi. W ybory  
bowiem do parlamentu Rzeszy najw y­
raźniej organizowane są pod znakiem 
„rewizji granic". P rezydent Hinden- 
burg, rozwiązując Reichstag i rozpisu­
jąc now.e w ybory  pragnął przędę--, 
wszystkiem zw iększać w  Parlamencie 
liczbę nacjonalistycznych posłów zw o­
lenników polityki rewizjonistycznej.

'- .Cała ta akcja, włączając w  nią mo­
w y min. Treviranusa, ma na celu za­
straszenie Europy, a przedewszystkiem 
Polski. Jest to wielki szantaż niemiec­
ki, próba wmówienia w cały świat, że 
Niemcom dzieje*, się krzyw da, że Po­
morze do nich winno należeć, że mają 
do niego prawo i że istnieje możliwość 
zwrotu ^kory ta rza"  w drodze pokojo­
wej.

Dotąd jednak, ku zdziwieniu Niem­
ców, organicznie niezdolnych do w czu­
cia się w  obcą psychikę — świat, w  0 - 
sobacb najpoważniejszych polityków 
i organów prasy nie stanął po stronie 
pretensyj niemieckich.

Zrozumiano, że '„k rzyw da"  niemiec­
ka jest krzywda osobliwą, wynikłą 
stąd że Nierncy|urządzili sobie kolonję 
w  Prusach Wsch., oddzieloną obcem te­
rytorium etnografieznem od niem. Rze­
szy. Zrozumiano też, że w razie „na­
p raw y" granicy, w  myśl życzeń nie­
mieckich, dla problematycznego dobra 
dwóch miljonów Niemców w Prusach 
Wsch. — znacznie większa liczba Po­
laków, zamieszkałych odwiecznie na 
własnym  zagonie, znowu znalazły 
się w  jarzmie hakatystycznem. Zre­
sztą, co jest ważniejsze, czy wygoda

garści Niemców z P rus  Wschodnich 
czy konieczność posiadania dostępu do 
morza przez 32 miljonową Polskę?

Czynniki wojskowe narodów Euro­
py wiedzą również, poco Niemcom 
tak niezbędne jest Pomorze, że chodzi
0 stworzenie dla Polski takiej sytuacji 
strategicznej, k tóraby uniemożliwiła 
Rzeczypospolitej wszelką obronę przed 
najazdem niemieckim, postawiła ją.od- 
drazu na kolana przed niemiecką butą
1 zaborczością.

P raw nicy  wyjaśnili również, że o 
żadnejj „rewizji granief" na podstawie 
Paktu Ligi Narodów nie może być mo­
wy, gdyż art. 10-ty Paktu  wyraźnie 
mówl-t o obowiązku państw, członków 
Ligi, poszanowania ustalonych granic, 
a treść artykułu 19-go o umowach „nie­
możliwych do utrzymania" — wcale 
me może mieć zastosowania do gramc, 
ustalonych w W ersalu i innych. W re ­
szcie nawet przy  rewizji umów „nie­
możliwych do utrzymania" potrzebna 
jest jednomyślność, więc zgoda zainte­
resowanych stron.

Niemcy zatem mogą mieć dla reali­
zacji swego planu zagarnięcia Pom o­
rza, stanowiącego właściwie szczegół 
w  wielkich planach budowy niemieckiej 
Mitteleuropy; jedną tylko drogę, naja­
zdu i wojny.

Ale na to Niemcy dziś jeszcze od­
w ażyć się nie mogą. W szczynają więc 
tylko hałas, by zmusić wszystkich do 
liczenia się z ich żądaniami. W  grun­
cie rzeczy już dziś poza frazesami o 
„pokojowej" rewizji — nic innego nie 
kryje się w  enuncjacjach niemieckich, 
tylko groźba wojny.

Postaw a Polski przekona rewizjo­
nistów niemieckich, oraz ich popleczni­
ków w  innych krajach, że nigdy nie 
może być mowy o wydarciu nam P o ­
morza bez rozpętania nowej powszech­
nej wojny, co do której w Polsce nie 
masz wątpliwości, że musi skończyć 
się dla Niemiec ostateczną klęską i u- 
niemoźliwieniem ich planów zabor­
czych na długie wieki.



N r. 36. GAZETA MIKOŁOWSKA. Str. 3.

Nie damy ziemi!
Ubiegła niedziela staia pod znakiem 

wielkich manifestacji narodowych, do­
kumentujących stanowisko całego na ­
rodu wobec niemieckich zakusów na 
nasze; kresy  zachodnie.

Po wcześniejszej o tydzień manife­
stacji miasta Krakowa, nastąpiły mani­
festacje we wszystkich wielkich mia­
stach Polski, a więc w  W arszawie, Ło­
dzi, Lwowie, Katowicach i Poznaniu. 
Manifestacje te skupiły tysiączne rze­
sze ludności. Szczególnie imponująco 
wypadła  manifestacja w  Łodzi, która 
skupiła około 60.000 osób. Po przemó­
wieniach i uchwaleniu rezolucyj, prote­
stujących przeciw mowom Treviranusa 
i niemieckim zakusom, uformował się 
olbrzymi pochód pod konsulat niemiec­
ki. Tylko energiczniej postawie policji

W  ostatnich czasach opinja Polski 
zaalarm owana została mndząeemi się 
aktami antypaństwowego sobotażu, do- 
konyW-anemi na terenie Małopolski 
Wschodniej. Codziennie niemal kroni­
ka notowała akty podpaleń, napadów 
i t d., a wszystkie poszlaki w skazy­
w ały  na czymjy udział w  tei akcji 
członków tajnej organizacji w yw ro to ­
wej, zwącej się Ukraińską Organiza­
cją Wojskową.

Sprężyście i szybko przeprowadzo­
ne dfebodzeniaj — uwieńczone zostały 
dodatnim wynikiem, bowiem władze 
bezpieczeństwa zd p ła ły . trafić do, cen­
tralnego węzła organizacji zamacho­
wej w  Małopolsce Wschodniej.

W  piątek dnia ^9-go rano przybył 
do Lw ow a podspkrctarz stany w min;.- 
sterstw je spraw  wewnętrznych, p. B. 
Pici*adfrr w towarzystw ie naczelnika 
wydziału narodowościowego tegoż mi­
nisterstwa, p. Sucheckiego.

W  piątek wieczorem we Lwowie 
przeprowadzono kilkanaście rewizyj 
w  mieszkaniach przywódców i człon­
ków' Ukraińskiej Organizacji W ojsko­
wej. W  wyniku rewizyj aresztowano 
w  ciągu nocy z piątku na sobotę i po­
ranka sobotniego 18 osób, stanowią­
cych sztab U. O. W. na terenie Mało­
polski Wschodniej.

Obciążający aresztowanych m ater­
iał, znaleziony przy nich, w ich mie­
szkaniach w  toku rewizyj, wskazuje 
że w  ręce władz bezpieczeństwa Wypa­
dli kierownicy w yw rotow ej roboty U.
O. W. — Dzięki temu materiałowi w ła ­
dze bezpieczeństwa natrafiły na dalsze

należy, przypisać, że konsulat nie zo­
stał zdemolowany. W  starciu z tłumem 
najwięcej ucierpieli policjanci, ochra­
niający konsulat.

P o tężn i^  również w ypadły  manife­
stacje w  stolicy i innych miastach. 
P rzy  tej sposobności należy zwrócić 
uwagę na bardzo dodatni objaw, jaki 
miał miejsce w Poznaniu. Mianowicie 
wskutek imejatywy Zw. Obrony Kre­
sów Zachodnich została urządzona ma­
nifestacja przez wszystkie zwalczające 
się partje polityczne wspólnie. Społe­
czeństwo poznańskie ^zadokumentowa­
ło w tajj sposób, że dla ochrony kresów 
zachodnich walki polityczne i partyjne 
zamilkną natychmiast,gdy tylko zajdzie 
potrzeba; i że Niemcy nie mogą liczyć 
na żadne rozdzwięki w obozie polskim!

ślady akcji sabotażowej, po których 
idąc, będą mogły w czasie najbliższym 
przeprowadzić dalsze dochodzenia.

W czasie' przeprowadzania rewizji 
w mieszkaniu b. posłów ukraińskich |

Rozstrzygnięci e^Stalego Trybunału 
Sprawiedliwości Międzynarodowej w 
Hadze, w myśl którego Wolne;.*Miasto 
Gdań:Mi( nie może przystąpić do Między- 
nantdowego Biura Pracy, posiada zna­
czenie jjźasadnicze. Należy wyjaśnić, 
%e 'Seua | Wolnego Miasta Gdańska w 
swoim czasie wystąpił do rządu pol­
skiego, który prowadzi sp raw y 'z&gra- 
n.Tzne Gdańska, z prośbą o doręczenie 
Międzynarodowemu Biuru P racy  w 
Genewie podania o przyjęcie Gdańska 
do"Biura.

Ministgr Sokal przedstawił to po­
danie Radzie Administracyjnej Między­
narodowego Biura P racy  z wnioskiem 
przychylnym, zwrócił jednak uwagę na 
wątpliwości prawne, jakie wyłaniają 
się przy rozstrzygnięciu tego podania, 
z uwagi na to, że wszystkie spraw y 
międzynarodowe Gdańska prowadzi' 
Polska, ja przyjęcie Gdańska do Biura 
niewątpliwie musialobf'" wyw ołać  ko­
lizję natury prawnej. Ażeb^j wątpli- 
w .Jci tu usunąć, Biuro P racy  uprosiło 
Radę Ligi o skierowanie ‘tej spraw y do 
Trybunału Sprawiedliwości w  Hadze 
celem \bydania opinji.

Rozstrzygnięcie Trybunału Haskie­
go uznaje, że Wolne Miasto Gdańsk,

spostrzeżono, iż przed domem krąży 
kilka młodych chłopców, którzy na wi­
dok policji umknęli. Funkcjonariusze 
policji, idąc za jednym z nich trafili w 
lesie podmiejskim na kryjówkę, w  któ­
rej znaleziono 34 kilogramy materjalu 
wybuchowego. Natychmiast sp row a­
dzono specjalistów pirotechników, któ­
rzy po pobieżnym badaniu tego mater- 
jału orzekli, iż jest on z gatunku nieuży­
wanych zupełnie w  Polsce o wielkiej 
sile wybuchowej.

W  związku \'z powyższą akcją no- 
womianowany wojewoda lwowski Na- 
koniecznikowo - Kiukowski oświad­
c zy ł  przedstawicielom prasy, iż „rzą­
dowi wiadomo, że 50% w ypadków  
podpaleń mamy do czynienia ze sabo- 
tażęjii. Nie zakreślam tutaj czasu, w  
jakim sabotaż ten zostanie wytępiony, 
oświadczam jednakowoż, żc wytępio- 
ng!będzie bezw zględniej to jest mojem 
pierwszę-ni zadaniem. — Rząd byłby 
słaby, gdyby nie potrafił opanować sy­
tuacji, lub nie miał do tego odwagi. Od­
powiednie zarządzania wydałem  dzi­
siaj w nocy na konferencji z czynnika­
mi władz bezpieczeństwa. Zarządze­
nia są natury bardzo ostrej i zmierzają 
do paetfikacji stosunków".

które w dziedzinie spraw  zagranicz­
nych reprezentowane jest na podstawie 
przepisów' Traktatu W ersalskiego 
przęz Polskę, nic może być przyjęte na 
członka Międzynarodowego Biura P ra ­
cy. Z odpowiedzi Trybunału Haskiego 
wyraźnie wynika, że specjalna pod 
względem prawnym  sytuacja Wolnego 
Miasta Gdańska nie.pozwala mu zostać 
ibjzloiikiein Międzynarodowego Biura 
PrąŁy. Rozstrzygnięcie haskie stw ier­
dza więc, że Gdańsk me jest państwem 
w norinalueiii tego słowa znaczeniu i 
znajduje się w specjalnem położeniu
i jest ograniczony w swej suwerenno­
ści na rzecz Ligi Narodów i Polski.

Rząd polski',, pomny na swe obo­
wiązki w stosunku do Gdańska, chętnie 
zbada wszelkie możliwości praktyczne, 
aby po rozstrzygnięciu haskiem zape­
wnić robotnikom Wolnego Miasta ko­
rzystanie z dobrodziejstw mięrzynaro- 
dowego ustaw odaw stw a socjalnego, 
pod warunkiem atoli, że nie naruszy 
przytem podstaw prawnych, na jakich 
opiera się statut Wolnego Miasta Gdań­
ska, ani też nię przekreśli żadnego z u- 
prawnień, jakie trak ta ty  m iędzynaro­
dowe nadały Polsce w  stosunku do 
Gdańska.

Likwidacja ukraińskiego sabotażu.

A więc Gdańsk nie jest państwem.
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Uparty
W  odpowiedzi na repiikę polską na 

gdańską skargę do W ysokiego Komi­
sarza Ligi Narodów w  sprawie konku­
rencji Gdyni, doręczył senat wysokie- 
rencji Gdyni, doręczył senat W ysokie­
mu Komisarzowi Ligi Narodów sw ą od-

Jak wiadomo, rząd polski w  swej re ­
plice . stwierdził, że skarga  Gdańska 
zwrócona jest w  pierwszym rzędzie 
przeciwko sprawom wchodzącym w 
zakres polskiej suwerenności i z tego 
powodu nie nadaje się do dyskusji, a w 
aneksie wyjaśnień na podstawie m ater­
iałów sta tystycznych wykazał, że ży ­
cie gospodarcze Polski potrzebuje dla 
swego rozwoju conajmtiiej dwóch por­
tów.

Otóż senat gdański w  swej najnow­
szej nocie stara  się przeprowadzić do­
wody, że polskie życie gospodarcze me 
ma takich rozmiarów, ażeby potrzebo­
wało  więcej aniżeli jednego portu. 
Gdańsk twierdzi, że Polska jest pań­
stwem kontynentalnem, które w ięk­
szość swego obrotu zagranicznego kie­
ruje przez granice lądowe. Szczupła 
część, idąca przez granice morskie, 
a osiągająca maksimum 11— 12 milio­
nów tonn rocznie, może być zupełnie 
spokojnie ograniczonat?) do portu gdań 
skiego, tem bardziej, że dzisiaj port ten

Na wiadomoć o rozwiązaniu Sejmu 
i Senatu przybył w  niedzielę do W ar-  l 
szawy, przeryw ając urlop, pierwszy 
prezes Sądu Najwyższego p. Leon Su- 
piński. W  poniedziałek rano przybyli 
wezwani telefonicznie prezes drugiej 
Izby Karnej Witold Michaelis i prezes 
trzeciej Izby p. Stanisław Sieradzki.

W  poniedziałek przedpoł. odbyło się 
posiedzenie czterech prezesów Sądu 
Najwyższgo, a mianowicie: p. Leona 
Supińskiego, p. Bolesława Podhoreckie­
go, p.Stanisława Sieradzkiego i p. W i­
tolda Michaelisa, na którem postano­
wiono przedstawić prezesowi Rady 
Ministrów, zgodnie z przepisami usta­
w y  o ordynacji wyborczej następują­
cych trzech kandydatów  na stanowisko 
generalnego komisarza wyborczego-^ 
a mianowicie sędziego Sądu Najwyż­
szego p. Giżyckiego, obecnego gen. 
komisarza wyborczego, sędziego Sądu 
Najwyższego p. Kaczyńskiego, obecne­
go zastępcę gen. komisarza w yborcze­
go oraz sędziego Sądu Najwyższego p. 
Lipińskiego.

Gdańsk.
!

przedstawia zdolności przeładunkowe 
15 miljonów tonn.

Odpowiedź Gdańska w dalszym cią­
gu w yraża  zapatrywanie,-:, iż Gdynia 
jest gospodarczo nieuzasadniona i tem 
samem wyłącznie zbudowana dla szko­
dzenia Gdańskowi.

Pozatem odpowiedź Gdańska nie­
zwykle obszerna co do rozmiarów, ale 
uboga co do treści, stara  się podkreślić 
znaczenie decyzji gen. Hakinga z r, 
1921 w sprawie portów polskich, stano­
wiącej, jak wiadomo, me żaden instru­
ment prawny, lecz wyłącznie pewien 
komentarz, przedstawiający osobisty 
punkt widzenia gen. Hakinga co do ca­
łokształtu spraw  gdańskich.

Naogół można stwierdzić, że nowa 
odpowiedź Gdańska jest w yraźńym  do­
wodem, że cała akcja Gdańska w spra­
wie Gdyni nie w yp ływ a z pobudek go­

s p o d a rc z y c h ,  lecz wyłącznie z nobudek 
politycznych.

To też nie ulega najmniejszej 
wątpliwości, że czynniki m iędzynaro­
dowe przejdą nad nią do porządku 
dziennego, a jedyną jej konsekwencją 
będzie zanik wszelkiego sentymentu w  
społeczeństwie polskiem d la 'G dańska  

dla potrzeb jego hakatystycznej lud­
ności.

(Jo wyborów.
Na wniosek P rezesa  Rady Mini­

strów p. Prezydent mianował general­
nym komisarzem w yborczym  p. Gi­
życkiego.

W  dniu 30 sierpnia zakończyła się 
po trzechdniowych obradach konfe­
rencja ośmiu państw rolniczych Euro­
py Wschodniej. Rezultaty konferencji 
posiadają doniosłe znaczenie, podkre­
ślane bardzo mocno przez prasę zagra­
niczną — zwłaszcza niemiecką. Treść 
uchwał konferencji przedstawia się na­
stępująco :

Rezolucja o racjonalizacji eksportu 
artykułów  rolnych posiada znaczenie 
jako pierwszy krok ku stworzeniu 
wspólnej akcji eksportowej w  szeregu 
państw zainteresowanych. Porozumie-

Równocześnie z rozwiązaniem Sej­
mu warszawskiego zostało ogłoszone 
zwołanie Sejmu śląskiego, odroczonego 
w dniu 29 czerwca. Wznowienie pracy 
Sejmu śląskiego ma nastąpić w  dniu 9 
września br.

Przedmiotem obrad sejmu ma być 
przedewszystkiem projekt budżetu w o ­
jewództwa za czas od 1 października 
br. do 31 m arca 1931 r.

Wielki tryum f Franrji nad  
Atlantykiem .

Mściciele „Niebieskiego P taka“.
Z wtorku na środę wedle czasu 

środkow o - europejskiego, dolecieb 
szczęśliwie do Nowego Jorku francu­
scy lotnicy Costes i Bellonte.

Jako pierwsi pokonali cakowicie 
i bez p rzerw jr, tj. bez lądowania trasę 
lotu Paryż  Now y Jork i zdobyli tem- 
samem „Niebieską W stęgę11 w szla- 

' chętnym wyścigu narodów. Im też 
przypadł w  udziale nie osiągnięty do­
tychczas, now y tryumf nowoczesnego 
człowieka, idącego w  bój o nowe zdo­
bycze umysłu ludzkiego.

Costes i Bellonte nie po raz p ierw ­
szy udawali się na podbój Atlantyku, 
już  w, roku ubiegłym dn. 13 lipca w y ­
startowali Costes i Bellonte do Nowego 
Jorku wgslad za „Marszałkiem -Pil- 
sudskim“. Nad falami Atlantyku stacza­
ły  wówczas Polska i Francja szlachetną 
walkę o zdobycie tego samego celu. 
Lot polski zakończył się tragedją na 
Azorach, gdzie zginął bohatersko mjr. 
Idzikowski. Natomiast Costes i 3ellonte 
musieli przerw ać swój lot na Azorach 
i wrócili do Francji.

nie takie może być albo dwustronne, n. 
p. ewentualnie porozumienie polsko- 
czechosłowackie w sprawie jęczmienia, 
albo wielostronne, jak n. p. dopuszcze­
nie W ęgier do um owy żytniei polsko- 
niemieckiej. i

Rezolucja wskazuje konieczność 
stworzenia w  każdem państwie cen­
tralnej organizacji eksportowej, która 
mogłaby porozumiewać się z odpo­
wiednią organizacją drugiego państwa.

Dalej zaw arta  została dyrek tyw a 
m iędzypaństwowa uzgadniania s ta­

Przygotowania

Wynikł konferencji państw agrarnych
w Warszawie,
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tystyk. Prace  te ma wprowadzić pol­
skie ministerstwo rolnictwa.

Dalej wskazano na koniczność 
walki z premiami eksportowemi państw 
europejskich w  zakresie produktów rol­
niczych. P ańs tw a  które wzięły udział 
w  konferencji, będą dążyły do wydania 
zakazu w  drodze konWencj1 udzielania 
premij wywozowych. Należy zauwa­
żyć5, że Niemcy swojem premiowaniem 
rujnują rynki w yw ozowe państw rol­
niczych.

Pozatem wyrażono konieczność po­
parcia dążeń zmierzających do zaw ar­
cia międzynarodowe' konwencji w e te ­
rynaryjnej w  Genewie, laóra  nie może 
dojść do skutku.

W  dalszym ciągu zawarte  zostało 
zalecenje^systemu preferencyj celnych 
w stosunku do wywozu rolniczego 
państw  europejskich. Jest to szczegól­
nie w ażną  rzolucja która proponuje o-

bronę przed konkurencją am erykańską 
drogą specjalnych niższych ceł na pro­
dukty rolnicze pochodzenia europej­
skiego.

W reszcie w  końcowej rezolucji za­
warto  konieczność zapewnienia stałej 
współpracy w Genewie państw, które 
brały udział w konferencji . w a rsza w ­
skiej, oraz stworzenia wspólnego s ta łe­
go organu, k tóryby cetralizował wspof- 
pracę w  przyszłości.

Do 1 Daździernika br. państwa, któ­
re uczestniczyły w  konferencji, mają 
wyznaczyć swoich delegatów do obrad 
„Stałego biura studjów gospodar­
czych".

Pozatem uchwalono coroczne zjazdy - 
kierowników gospodarczej polityki rol­
niczej państw, które wzięły udział w  
konferencji warszawskiej.

W szystkie rezolucje zostały za­
akceptowane jednogłośnie.

Po raidzłe lotniczym Polski i Małe; Entsnty
Z końcem ubiegłego tygodnia odbył 

się lot okrężny Małej EntentyG Polski. 
Wyniki jakie zostały osiągnięty  przez 
lotników polskich, są kompromitacją 
lotnictwa polskiego.

Nie chodzi tu wcale o to, że lotnicy 
Polski zajęli ostatnie miejsce, lecz prze­
dewszystkiem o to co miało miejsce 
podczas lotu.

Okazało się mianowicie, że z sześciu 
polskich samolotów, biorących udział w  
locie okrężnym, odpadło cztery samo­
loty zaraz  w  początkach lotu, bo przed 
opuszczeniem granic państwa.

Główną przyczynę niepowodzeń 
stanow iły przedewszystkiem w ady  sa­

molotów, używanych podczas lotów. 
Samoloty te należą do nowego typu 
(R. 8) produkci fabryki lubelskiej P la ­
gę i Laskiewicza. Jeden samolot tego 
typu spłonął podczas lotu skutkiem za­
palenia się silnika, drugi zapalił się 
dwukrotnie, przy innym złamała się 
płoza, w  jeszcze innym pękł zbiornik 
benzynowy.

Za niepowodzenia polskich samolo­
tów ponosi odpowiedzialność przede­
wszystkiem pułk. Rayski, szef departa­
mentu lotnictwa M S. Wojsk. Pułk. 
Rayski, wyciągając konsekwencje ze 
złych rez.ultatów lotu, podał się do dy­
misji.

Liga Narodów.
VI. Kongres mniejszość’ narodowych 

w Europie.

Przed jesiennem Zgromadzeniem Ligi' 
Slarodów odbędzie się w Genewie w r. bióż. 
71. kongres europejskich mniejszości na­
rodowych. Przewodniczyć będzie kongre- 
lowi Słoweniec z Włoch, dr. 1. Wilfan. 
jjE kongresie weźmie udział po raz pierw­
szy mniejszość rumuńska z Jugosławji 
iraz litewska z Niemiec. Porządek obrad 
rongresu przewiduje: 1. sprawę ustosun­
kowania się mniejszości narodowych do 
irBjektu Brianda Stanów Zjednoczonych 
3uropy, 2. dyskusję nad zagadnieniem 
iworzenja^zorgAnizowaiwch grup narodo­
wych ponad granicami państwowemi oraz 
«. sprawozdania poszczególnych narodowo- 
iciGilustrująę^obccną sytuację mniejszo- 
:ei narodowych w danem państwie. Kon-

s.gres sam — jak wiadomo — stoi pod sil­
ną hegemonją wpływów niemieckich. Prze­
wodniczący — dr. Wilfan — jest zdecydo­
wanym germanofilęm; funkcje sekretarza 
kongresu pełni Niemiec bałtycki, dr. Am- 
mende. Zaznaczyć jeszcziuwypada, że kon­
gres nie obejmuje wszystkich mniejszości: 
poza nim bowiem rozwija się ładnie Zwią­
zek Mniejszości Narodowych w Niemczech 
z mniejszością polską w Niemckech na 
czele?,jlbędą -y secesją kongresu z sierpnia 
1927 r. W intencjach niemieckich leży 
stworzenie z kongresów organizacji^ma- 
jąfcej w szeregu spraw międzynarodowych 
konkurować z Ligą Narodów. Kongresy 
mniejszości narodowych Europy stałyby 
się forum pożytecznej wymiany myśli i za­
patrywań na kwestje mniejszościowe i fo­
rum pożytecznych, wzajemnych informa- 
cyj, wypowiadanych przez czynnik bezpo­

średnio zainteresowany w problemie mniej­
szościowym — mniejszości same. W tym

uznanie, jakiego dziś stanowczo nie posia­
dają, tych czynników, które na mocy trak ­
tatu  wersalskiego mają za zadanie^eznwa- 
nie nad dalszym rozwojem spraw mniej­
szościowych. Czy uznanie to zdobędą so- 
bićf pod wodzą niemieckich polityków 
mniejszościowych, należy wątpić.

Węgry.
Krwawe zaburzenia w Budapeszcie.

W poniedziałek dnia 1. września mia­
ły miej|$ |,w  Budapeszcie wielkie zaburze­
nia. Podkład tych zaburzeń przedstawia 
się następująco:

Już oddawna zapowiedziała węgierska 
partja socjal-demokratyczna i stojące pod 
je j egidą związki zawodowe, wielką, de­
monstracyjną przechadzkę’’ . po ulicach 
stolicy na 1. września, celem poparcia żą­
dania wprowadzenia na Węgrzech usta­
wowego zasiłku dla bezrobotnych.

W ładzą zakazały tej manifestacji, ale 
socjaliści parli do nięj:, sącjząc, że uda im 
się masy utrzymać w ryzach.

Wypadki jednak rozwinęły się inaczej. 
1 śród podnieconego tłumu wzięli górę 
agitatorzy komunistyczni i pchnęli go do 
ubolewania godnych ekscesów, jak  plon- 
drowanfe sklepów, palenie samochodów 
i wybijanie szyb.

Marsz robotników rozpoczął się o go­
dzinie 9 rano z dzielnic fabrycznych Sa- 
roksa, Pesterzebeth i Małego Pesztu.

Demonstranci zamierzali rzekomo od­
być tylko pochód przez ulicę Andrassy’ego 
aż do hali przemysłowej, znajdującej się 
w lasku miejskim, gdzie pochód miał się 
rozwiązac&jW

Pierwszej starcie z policją nastąpiło
0 godzinie 12, nąJrogu alei Elżbiety. Gdy 
konna policja chciała rozpędzić tłum, de­
monstranci’zaczęli wznosić okrzyki: Niech 
żyje Bela Kuhn, niech żyje dyktatura pro- 
le ta rja tu ! Pregz z rządem i t. p.

‘ Robotnicy obrzucili przytem policję 
gradem kamieni.

Przed halą'przemysłową próbował mi­
nister Houwedów, Juljusz Gombos, w mun­
durze generalskim, oraz kilku członków 
partji socjalno - demokratycznej, uspokoić 
r|,gromadzony tłum, ale bezskutecznie.

■Potem posypał się nowy grad kamieni 
na policję.

Inni demonstranci' plondrowali tym­
czasem kawiarnie i’ restauracje, w lasku 
miejskim, oraz wybili szyby w muzeum 
■jsztuk pięknych.

; .Dopiero o godzinie 1.30 po południu 
udałod się policji oezyśc?c lasek miejski
1 ulicę Andrassy’ego. Nadgodzinę 2.30 po 
południu zaprowadzono spokój na ulicach 
w centrum Budapesztu, a godzinę później 
w całem mieście.
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Litwa.
Trudności litewskie w Kłajpedzie.

.‘/£>ęjmik kłajpe'd'zki został rozwiązany 
w dniu '30. wrżćśnia na tle tarć, jakie po­
wstały pomiędzy sejmikiem, a gubernato­
rem Kłajpedy.

Pp nominacji Litwina ReisjJisa na sta­
nowisko prezydenta dyrektorjątu kłag- 
pedzkiego, nowy prezydent wygłosił de­
klarację polityczną, w której zapowiedział 
silny litewski kurs polityczny w Kłajpe­
dzie.-Niemcy kłajpedzcy, którzy stanowią 
większość sejmiku, postanowili wyrazić 
Reisgiśowi votum nieufności., Gubernator 
Kłajpedy Merkis zawezwał do siebie prze­
wodniczącego sejmiku vdn Dreslera, któ­
remu zwifóćił uwagęfiże stanowisko zajęte 
przez Niemców prowadzi dofptwarcia kon­
fliktu. W odpowiedzi na tóiDresler zażą­
dał, aby Merkis mianował Prezydentem 
dyrektorjatu Niemca. Gubernator Merkis 
odmówił.

W tych nastrojach otwarte zostało dziś 
posiedzeńie sejmu kłajpedzkiego, na któ- 
rem większośc-ią 25 głosów przeciwko 4 
uchwalono'.1 votum nieufności. Po głoso­
waniu prezydent Reisgis odczytał cłekret 
gubernatora Merkisa o rozwiązaniu sej® 
miku.

Stahlhelm miesza się do spraw litewskich.

Zamach na dyrektora policji litewskiej 
Rustojkę wciąż budzi olbrzymie zaintere­
sowanie. Dotychczas w Jpyiązku z tym za­
machem aresztowano około 20 osob, po­
między nimi kiłkir ofiprow . Są to zwo­
lennicy WaldKfgarasa i członkomę tajnej 
organizacji „Żelaznćgo W ilka”.

Jak  donoszą dzienniki, generalny ®- 
kretarz litewsk.iegp ministerjum Spraw 
Wewnętrznych płk. Stanzel w rozmowie 
z przedstawicielami prasy stwierdził, iż 
w toku.kloćhodżeń udowodniono, iżństnieje 
związek pomiędzy wschodnio - pruskim 
Stahlhelmem a organizacją Żelaznego W il­
ka. Członkowie' wschodnio - pruskiego 
■Stahlhelmu mieli brać również udział w za­
machu na RustejkoL Łącznikiem pomiędzy 
temi organizacjami miał być przewodni­
czący niemiecko-litewski'cgo związku stu­
dentów dr. Schoęnemann z Królewca.

Jak  słychać", spiskowcy mieli zamiar do­
konać zamachu również na przewodniczą­
cego partji Tautinników Lauenasa,. płk. 
Stanzla i kilka innych osób.: „

Ameryka.
Rewolucja za rewolucją.

W AmeryAe 'południ iw,ej zawrzało na 
dobre. Po kolei w każdcm państwie wy- 
bucha-irewolucja. Zaczęło się od Peru.

W Ter,u formalnie rewoluąja się niby 
kończy. Wódz powstańców płk. Sanchjes

Cerro powołał nowy rząd, w skład któ­
rego weszli sami wyżsi oficerowie. W praw­
dzie nowy prezydent przyrzekł, że wszyst­
kie stanowiska naczelne 'pbsadzi osobami 
cywilnemi, -jgdńak rząd jego jest czysto 
wojskowy,

Łęfcz rewolucja nie kończy się utworze­
niem nowego rsęądu. Decydujące fżnateze- 
nie mają zawsze pociągnięcia nowego-; rzą­
du. Rząd peruwiański nie, ogłosił jćszcatG 
swego! programu, lecz przyjął delegację 
studentów i robotników, którzy mu wrę- 
czyli jmewoluCyjny” program, żądający 
skonfiskowania m ajątku koś,cielnego
i ostrych zarządzeń przeciwko kapitałowi 
„zagranicznem u® !*?

Równorzędnie!,' wybuchła nowa rewo­
lucja w Argentynie. Zaczęło się to skrom­
nie od strajku 6 tysi.ęĆy pracowników te­
lefonicznych Union T.elephone Company. 
Zarządzono ostre pogotowie całego garni­
zonu w Buenois-Aires, a później całego 
kraju. Na ostrzeżenia, których nie szczę­
dzono prezydentowi Irigoyanowi, odpowie­
dział on, że się nie obawia powstania lecz 
uważa za możliwy zamach na swą osobę.

W porcie Buenos Aires skoncentrowa­
no prawie (ęałąCargbiityńską flotę wojen­
ną. Wszystkiei budynki rządowe zostały 
obsadzoue’Twfojskiem, ulicach krążą sil­
ne patrole wojskowe! Zaprowadzona cen­
zura korespondencji pocztowej i telegra­
ficznej, przychwyciła masę listów wyso­
kich oficerów, z których jasno wynika, że 
w całym kraju szykuje.się powstanie przfeb. 
ciwko prezydentowi Irłgoyeiiowi? W ostat­
niej chwili nadeszły z prowincji wiadomo­
ść/ o buntach poszczególnych garnizonów 
wojskowych

Trzecia rewolucja wybuchła w brazy­
lijskim-stanie Rio Grandę dcŚul. Na Czele 
powstańców stanął Juan, Granej soje Ćle. So- 
uza. Wszystkie wojska związkowe,^ąistałw, 
skoszarowane i znajdują się w ostreni po­
gotowiu. Rząd brazylijski spodziewa się 
szybko opanowaoiton ruch.

. Na wyspie Kuba wybuchły też zamiesz­
ki, doszło ,d,54 wąłk między konserwaty­
stami a liberałami.

Rząd kubański ma zamiar ogłosi^ stan 
oblężenia w odłym jkraju.

Wszystkie te michy rewolucyjne mają i 
jedną podstawa' ęGhła Ameryka południo­
wa przeżywa obecnie wielk; kryzys ekono­
miczny, związany z silnym spadkiem cen 
surowców, które wszechwładny dolar wci­
skał tam przez wiele lat pod ochroną po­
tężnych luf armatnich floty Stanów Zjed­
noczonych. Wprawdzie z dotychczasowych 
danych wiemy, że tylko w Peru i w A r­
gentynie ruch ten był bezpośrednim pro­
testem przeciwko Jankesom, lecz nie ulega 
uąjnmiejszej wątpliwości, że także Bra- 
zylja i Kuba dość też mają czułej opi°ki 
chociażby nasftet osładzanej dolarami.

Chiiiy.
Wałka na trzy fronty.

Marszalek Czang-Tsue-Ljang, wiel­
korządca Mandżurji, rozpoczął ofensy- 
w ę  na Pekin Nowe wystąpienie wiel­
korządcy Mandżurji s taw ia  w  kłopotli­
wej sytuacji rząd nankiński, k tóry  
obecnie zmuszony jest prowadzić woj­
nę na trzy  f ro n ty : przeciwko armji pół­
nocnej, przeciwko armji czerwonej 
i obecnie przeciwko armji m andżur­
skiej.

W ielkorządca Mandżurji zażąaał od 
rządu nankińskiego reorganizacji rządu 
i dopuszczenia do udziału we władzy  
polityków menależącychi do zwolenni­
ków marszałka Czang-Kaj-Czeka. Rząd 
nankiński skłonny był zastosować się 
do tego żądania, chciał bowiem mieć 
zapewnione tyły w  Mandżurji podczas 
walki z aim ją północnych generałów

Ponieważ rząd nankiński zwlekał z 
odpowiedzią, armja m andżurska podję­
ła ofensywę i znajduje się niedaleko 
Pekinu.

Z Mikołowa i okolicy.
Początek nauki w gimnazjum państwo- 

wem.
Gimnazjum państw ow e przenosi się do 
nowego wspaniałego gmachu. Ponie- 
w aż jednak przeniesienie nauki do no­
wego gmachu w ym aga dodatkowych 
prac przygotowawczych, przeto nauka 
rozDoćżnic się uroczystem nabożeń­
stwem dopiero w dniu 16.. września, 
o>tódz. 8 rano.

— W ycieczka Koła Akademików Pow . 
Pszczyńskiego.

Zarząd Koła Akademików Pow . 
Pszczyńskiego podaje do wialiomości, 
iż w wtorek, dnia 9. września br. Koło 
urządza wy eieczkę do Tych, celem 
zwiedzenia i zapoznania się z procesem 
fabrykacji piwa v tarnt. browarze. 
Nadmieniamy, że na wycieczkę Koło 
wybiera - się^w tow arzystw ie miesza­
li cm

Program  wycieczki przedstawia się. 
następująco: ł'
1. ófgodz. 13*;zwiedzenie browaru,
2. o godz. 15.3U Komers na cześć Aka­

demickiego Koła w  Król-Hucie i 
Akademickiego Koła Rybniczan,

3. o goaz, 19. W ieczór towarzyski z 
tańcami w  lokalu P a n a  Liszki w  
Tychach.
Obecność wszystkich członków jest 

obowiązkowajt! pozatem uprasza Sie 
uprzejmie zaproszonych gości jaknaj- 
liczniej wziąść udział w  tej imprezie. 
Spotkanie się nastąpi w  Parku  Księcia 
Pszczyńskiego o godz. 13.
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— Uwaga! Tow. Mandol. i W yeieczk.
„Jaskółka44.

Tow. Mandol. i W ycieczk.Jj,Jaskół­
ka" w  Mikołowie wyjeżdża dnia 7. bm
0 godz. 7-mej rano samochodem z pla­
cu p. Rudzkiego na uroczystość 10-cio 
letniego istnienia Zw. Tow. Mandol.
1 Wyeieczk. „Jaskółka" Woj. Śląskiego 
do Rudy Śl. i zaprasza wszystkich 
członków oraz sym patyków ao wzię­
cia udziału w  tej uroczystości.

O jak najliczniejsze przybycie upra­
sza

Zarząd.

Rozm owy telefoniczne Mikołów 
Szwajcarja.

Z dniem 26 bm. została w prow adzo­
na komunikacja telefoniczna między 
Mikołowem z jednej a całą Szwajcarią  
z drugiej strony. Opłata za trzymiuuto- 

'w ą  rozmowę wynosi 9 franków 5 cen- 
tim.

— Z Festynu Sportowego w Mikołowie.

Z okazji festynu sportowego K. S. 
„Stadjon” w Mikołowie rozegrano w dn. 
17. i 21)Msierpnia br — kilka meczów na 
nowym Stadjonjeyz przyjaciełskiemi Klu­
bami.

.Festyn ten wypadł pod wzgl. organi­
zacyjnym i programowym bardzo wzoro­
wo. Mimo wielkiej niepogody dnia 17. 8. 
br. było można zauważyć wśród obywateli 
miasta i okolicy- wiblkie zainteresowanie, 
albowiem rozegrano aż siedem meczów po­
między klubami z następującym wyni­
kiem :
K. S. Murcki II. jun. - K. S. Stadjon XI.

jun. Mikołów 4 : 2.
K. S. Diana I jun. — K. S. Rozwój I. jun.

Katowice 2 :1.
K. S. Ligocianka I. jun. — K. S- Stadjon

I. jun. Mikołów 3 : 0.
K. S. — Mureki Roz. — K. S. Stadjon 

Rez. Mikołów 1 : 2.
K. S. Diana I. sen. — K. S. Stadjon I. sen.

Mikołów 0 : 6.
K. S. Ligocianka I. sen. — K .^7R ozw ój

I. Sen. Katowice 3 : 1 .
W niedzielę, dnia 24. 8. br. wobec po­

myślniejszej pogody już o godz. 10.30 by­
ło można zazuważyc ludzi biegnących w 
grupach w stron£ nowego Stadjonu, po­
nieważ w dniu tym nastąpiły decydujące 
gry o nagrody — jak dyplomy, wieniec™ 
złoty i puhar, ofiarowane przez K. S. 
Stadjon Mikołów. Punktualnie- o godz. 
llifej. rozpoczęły się zawody z następująv 

Tymi wynikami:
K. S. Ligocianka II. jun. — K. S. Stadjon

II. jun. Mikołów 0 :1.
K. S. Rozwój I. jun. — K. S. Ligocianka :

I. jun. 0 :-2,.-ś;
K, S. Diana I. jun. -— K. S. Stadjon I. jun. 

Mikołów 1 :0.

K. S. Ligocianka Rez. — K / S. Stadjon 
Rez.'"Mikołów — 0 : 2.

K. S. Diana I. sen. -  K. S. Rozwój I. sen.
Katowice' 0 : 9 .  *

K S. Ligcrcianka L. sen, — K. S. Stadjon
I. sen. Mikołów 1 : 4.

- Najciekawszą grą było spotkanie I. 
sen. Ligocianka — z I. sen. Stadjon Mi­
kołów o Sgebrny puhar, ofiarowany przęz 
prązesa klubu Dr. Włoi/zewskiego. Huczne- 
mi oklaskan i przywitała obie drużyny 
publiczność w liczbie^ókoło 1000 osób, co 
w Mikołowie od szeregu lat mimsca nie 
miało. Na początku zawodów można było 
zauważyć u obu drużyn pewne zde­
nerwowanie, jednakowoż drużyna Miko- 
łowska rychło opanowała się i przystąpiła 
do ataku. Bramki strzelili dla Mikołowa 
Jerzy Sodomann 3 i Jerzy Klement jedną. 
Sędziował p. Drózd 'ze^związku sędziow­
skiego z Katowic. Zwycięstwo na korzyść 
„Stadjonu” byłoby jeszcze większeJrcgdyby 
mc kiłłruTgraczy z „Ligóeianki”, którzy 
wszeżynali burdy i zaczepki. Jeden gracz 
z „Ligoeianki” 25 minut przed ukończe­
niem gry dopuścił się ciężkiej zmewagi 
sędziego, wskutek czego gracza togo z bo­
iska usunięto. W tym momencie cała dru- 
'żyna z krzykiem i wyzwiskami, jakoby 
dzicz a nie sportowcy, swawolnie ofnjściła 
boisko. Sędzia Drózd z powodu telfo zaj­
ścia gtę zakończył. Po zakończeniu gier 
nastąpiła zabawa taneczna*w sali Hotelu 
Polskiego, podczas której rozdzielono 
zwyeięscem nagrody. =?• •-

K. S Stadjon ijMikołów, dziękuje 
wszystkim gościom i sportowcom za po­
parcie i -serdeczną przyjaźń, a szczególnie 
przedstawicielom Zarządu Piłkarstwa Ślą­
skiego p p .: Korduli i Antoszewskiemu za 
zaszczycenie swoją obecnością festynu 
sportowego.

P r o g r a m  / a d i o w y .
Niedziela 7. 9.

10.15 — Ńąbuż. z Bazyliki Wil., 11^58
— Sygnał czasu, hejnał z wieży katedral­
nej w Wilnie' T2.05 — Koncert z płyt gra­
mofonowych, 13.00 — Kom. meteor., 15.20
— „Przechowywanie oraztihoroby ziemnia-I
ków”, 15.50 — Koncert popularny z udzia­
łem Tria,t&R. w Katów., 17.05 — „Na sza­
chownicy”, 17.25 — Koncert orkiestry dę- 
,'tej z Warszawy, 18.45 — Rozmaitdści-; za­
powiedź programu na dzień nast., kom. 
Teatru Polsk. i przegląd widowisk, 19.05
— WiadomoścEj przyjemnej i pożyt^zne 
z W a rsz a w y 19.25,— „Bery i bojki ślą­
skie”, zegar wybijfeigodzinę ósmą, 20.00 — 
Kwadrans literacki z Warszawy, 20.15 — 
Koncert popularny z Warszawy, 22.00 — 

"Feljeton z Warszawy, 22.15 — Kom. me­
teorologiczny z Warszawy, kom. sport., 
program na dzień nast, i nadprogram,
23.00 — Muzyka taneczna z Warszawy.

Poniedziałek 8. 9
11.5$’— Sygnał czasu, hejnał z Wieży 

Marj. w Krakowie, 12.05 — Koncert z płyt 
gramof., 13.00 — Kom. meteor., 15.50 — 
Odczyt z Warszawy, 16.15 — Kom. Polsk. 
Zw. Zrzeszeń Gospod. i Teatru Polsk.,
16.35 — Koncert z płyt gramof., 17.35 — 
Wł. W łosik: Pogad. z działu : „Ogrodnik 
śląski??* 18.00 — Koncert popul. z udz. 
Tria P.’ R. w Katów., 19.00 -— Codzienny 
odcinek powieściowy, 19.15 — Rozmaito- 
ści-cprogram na dzień nast., kom. Teatru 
Polsk. i przegląd widowisk, 19.30 — Dr. 
Wł. Chrzanowski: „Polityka mieszkanio­
wa u nas i zagranicą”, zegar wybijp go-

•Tlzinę ósmą, 20.00 — Kom. Strażactwa Śl.,
20.05 — Intermezzo muzyczne, 20.15 — 
Operetka z Warszawy, 22.00 — Feljcfon 
z Warszawy, 22.15 — Kom. meteor, z W ar­
szawy, program na dzień nast. i nadpro­
gram, 23.00 — Transm z Krak., 23.30 — 
Muzyka taneczna z Warszawy.

Wtorek 9. 9.
11 58 - - Sygnał czasu, hejnał z Wieży 

Marj. w Krakowie, 12.05 — Konc. z-, płyt 
gram ol, 13.00 — Kom. meteor, z W ar­
szawy, 16.00 — Kom. Polsk. Zw. Zrźószeń 
$ 6spod. i kom. Testtru PolskH 16.20 ■— 
Ciocia Hela przeczyta opowiastki ciekawb 
dla dzieci, 16.35 — Konc. z płyt gramof., 
17 35 — Transm. odczytu z Warszawy,
18.00 — Koncert popularny z Warszawy,
19.00 — Codzienny odcinek powieściowy,
19.15 — Rozmaitości, program na • dzień 
następny, kom. Teatru 'Polsk., przegląd 
widowisk i kom. ha/cerskiM  19 25 — K. 
Rutkowski, artysta-malarz : „W Bieszcza­
dach”, 19.50 — Opera z płyt >gramofon. 
z Warsz.-j 22.20 — Feljeton z Warszawy,
22.35 — Kom. meteor, z Warszawy, pro­
gram na dzień następny i nadprogram.

Środa 10. 9.
11.58 — Sygnał Tzasu, hejnał z Wieży 

Marj. w Krakówiem2.05 — Koncert z płyt 
gramof., 12.30 — Program dla dzieci i mło­
dzieży z Warsz., IJ.OO — Kom. meteor.,
' 6.00 — Kom. Polsk. Zw. Zrzeszeń Gospod. 
i kom. Teatru Polsk., 16.20 — Koncert 
z płyt gramof., 17.35 — Dr. T. Pasierbiń- 
ski: .^„Gdy się  rok szkolni,1 rozpoczął”,
18.00 — Konc. popularny z Warszawy,
19.00 — Codzienny odcinek powieściowy,
19.15 — Rozmaitości, program na dzi-ęń 
następny, kom. Teatru Polsk. i przęgląd 
widowisk, 19.30 — J. Ijangman, kustosz 
Dz. Etnograf. Muzeum Śl.: „Na morskim 
brzegu”, zegar wybije godzinę ósmą, 20.00 
— Kom. sportowef<20.15 — Koncert soli­
stów z Warszawy, 21.00 ■— Kwadrans li­
teracki z Warszawy, 2-.1.15 — Dalszy ciąg 
koncertu z Warszawy, 22.00 — Feljeton 
z Warszawy, 22-15 — Kom. meteor, z W ar­
szawy, program na dzień nast. i nadpro­
gram, 23.00 — Skrzynka pocztowa w ję­
zyku francuskim.
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Czwartek 11. 9.

11.58 — Sygnał czasu, hejnał z Wieży 
Marj. w Krakowie, 12.05 — Konc. z płyt 
gramof., 13.00 — Kom. meteor., 15.50 — 
Odczyt z Warszawy, 16.15 — Kom. Polsk. 
Zw. Zrzeszeń Gospod. i kom. Teatru Polsk,,
16.35 — Koncert z płyt gramof., 17.15 — 
Koncert popołudniowy z Warszawy, 18.15
— Reportaż z za kulis filmu z Warszawy, 
18.40 — Intermezzo muzyczne, 19.00 — 
Codzienny odcinek powieściowy, 19.15 — 
Rozmaitości, program na dzień nast., kom. 
Teatru Polsk. i przegląd widowisk, 19.30
— Skrzynka poczt., zegar wybije godzinę 
ósmą, 20.00 — Komunikaty, 20.05 — In­
termezzo muzyczne, 20.15 — Koncert 
z Warszawy, 21.30 — Słuchowisko z W il­
na, 22.00 — Feljeton p. t. „Kolarski bieg 
dookoła Polski” — wygłosi p. L. Tetzlaff,
22.15 — Kom. meteor., program na dzień 
następny i nadprogram, 23.00 — Muzyka 
taneczna z Warszawy.

Piątek 12. 9.
11.58 — Sygnał czasu, hejnał z Wieży 

Marj. w Krak., 12.05 — Muzyka z płyt 
gramof., 13.00 — Kom. meteor., 16.00 — 
Kom. Polsk. Zw. Zrzeszeń Gospod. i kom. 
Teatru Polsk., 16.20 — Opowiastki dla 
starszych dzieci, 16.35 — Koncert z płyt 
gramof., 17.35 — Odczyt z Krakowa, 18.00
— Koncert popularny z udziałem Tria 
P. R. w Katów., 19.00 — Codzienny od­
cinek powieściowy, 19.15 — Rozmaitości, 
program na dz. nast., kom. Teatru Polsk. 
i przegląd widowisk, 19.30 — Prof. dr. 
Simm, doc. Uniw. Jag ie ll.: Ze świata 
przyrody — „Z biologji wód słodkich: 
Woda jako środowisko życia zwierzęcego”, 
zegar wybije godzinę ósmą, 20.00 -— Kom. 
Związku Młodz. Polsk., 20.05 — Kom. 
sport., 20.15 — Konc. symfon. z Warsz.,
22.00 — Feljeton z Warszawy, 22.15 — 
Kom. meteor., program na dzień nast. 
i nadprogram, 23.00 — Skrzynka poczt, 
w języku francuskim.

Nakładem  i  drukiem K. M iarki Sp. W yd. z o. p.
w  M ikołowie.

E edaktor odpow .: St. Herm anówna w  M ikołowie.

Ogłoszenia Magistratu 
miasta Mikołowa

OBWIESZCZENIE.

Magistrat miasta Mikołowa w z y w a  
niniejszem wszystkie firmy do zgłosze­
nia swych uczniów (uczenie) i młodo­
cianych pracowników (pracowniczek) 
na naukę do Publicznej Szkoły 
Dokształcającej Zawodowej (przemy­
słowej i kupiecko-handlowej) najpóźniej

do poniedziałku, dnia 7 września br.

o ile tego dotychczas nie uczyniły. 
Firmy, które się nie zastosują do ni­

niejszego obwieszczenia, zostaną po­
ciągnięte do odpowiedzialności.

Mikołów, dnia 4. września 1930 r. 
M a g i s t r a t .

(— ) Drzazga, zast. burm.

OGŁOSZENIE.
Dnia 16. sierpnia 1930 r. na  tutejszej 

ulicy Dworcowej, znalazła pani Anna 
Siedlaczek z Mikołowa, torebkę damską 
w raz  z kilkoma drobniejszemi przed­
miotami.

Właścicielka tejże może się po od­
biór zgłosić w  Miejskim Urzędzie Poli­
cyjnym na Magistracie, pokój nr 12, w  
godzinach urzędowych tj. od godziny 8, 
do godziny 12 w  południe.

Mikołów, dnia 27 sierpnia 1930 r 
Miejski Urząd Policyjny.

(—) Drzazga, zast. burm.

O B W I E S Z C Z E N I E !
W wtorek dnia 9. września 1930 r. 

o godz. 5y2 popołudniu odbędą się ćwi­
czenia przymusowej straży pożarnej. 
Zbiórka przy miejskiej szopie straży po­
żarnej, ul. Żorska. Wszyscy członkowie 
są zobowiązani stawić się punktualnie na 
wyżej oznaczonem miejscu. Niestawienie 
się ulegnie karze.

M i k o ł ó w ,  dnia 3. września 1930 r.
Miejski Urząd Policyjny.
D r z a z g a ,  zast. burm.

M e dla s i .  osobowych
urządzone według nowo* 
czesnych wymagań z oświe* 
leniem eisktrycznem, wodo* 
ciągiem oraz kanałem do 
reparacji * Wydzierżawi na 
korzystnych warunkach

S t a r a  Apteka,  Mikołów
Rynek 5

Od września przyjmuje znowu 
uczniów na lekcje

gry fortepianowej
z sposobnością do ś w i e ż e n i a  na 
miejscu.

M. Maloszczykowa
nauczycielka muzyki 
ul. Dworcowa 3.

Dla osadników!!
Resztówkę około 25 ha położoną 
przy szosie Katowice—Mikołów, 
R/2 km. od stacji Mikołów od­
daloną, sprzedam na parcele po 
1 lub więcej mórg. Sprzedaż od­
będzie się po cenach niskich i na 
dogodnych warunkach spłaty 
przez

Dr. Inż. Miinstera, Spółkę BndowK
Katowice-Ligota, telefon 868.

Wielki wybór •  Niskie ceny •  Dogodna splata ratami

Pokoje mieszkalne i sypialne
i wszelkie pojedyńcze meble

Knapyi© sżq najtaniej 

w SpółdzieBczym Magazynie Mebli


